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K ląska  endećyi w  sp raw ie  w ileńskie j.
MEWIM

Przypuszczalny skład gabinetu.
'Morcy b lftraż  entlceyi

ĵ TT}.). D/asiaj'A A R S 2A W  \ W. marca, fiu 
•«iby\Vw ly 5»i<i w (ial-deym «i;yłu ro k o w an ia  mię 
ilzv Po.nikow ssim  a  r/ .Kukam i pabiii.Lu i struii- 

Aittctwttuu w spraw i” u iw m /em u rządu. Ih zy -  
fpu saeżać  aiite&yj, 2# lista. ga.l»1ni.*lo m n  ktiift j u 
tro d o  9 .  gudz. 12 -tej w p o h u k u o  s f in a l iz o w a 
na. W e d łu g  n a s z y c h  inforni •«"> i sk ład  gub m e 
tu iiaslęjiiij.ijC.y1:

Pro/, m inistrów  i miii. ośu ia (\  P onik ow - 
sk .  s p L u o y  w e w n ę trz n e  K am iń sk i,  woj*)-, 
w oda lu d z k i ;  wojna S o s n k o w s k i :  praeft 
D arcoyski:  ]iorv.t.a i tel. S te s ło w i  ,z: kierów 
•iii min zdrow ia  —  C h od źko : s k a rb  —  Mi- 

. ' b a f s k i ;  aojKity* pat .  fk/ziio —  N arutow icz.
Chw ilowo a ikuja ."> toki .-ęr.u\ zagrąjuez- 

h\ li, m loii wa i Lole i. Co do koką jirzeu i 
.'litariH jest kandulnhiu. M a r y n o w -kie^o. pra
li sa *t\rękęyi w  .Skuiisławowio. co do rolnic
iwa. proponorójuy jest albo dotychczasowy mi- 
'liste .-‘Raczyn-ki u.Un m.' m owniu z< Jean ie ki.*- 
W w iii«.

Cu Uo luin. spraw zagraniczn, cli dolyCh'- 
< „as utrzyrRnite sic? kandytl hura Skirmunta. e j

Augusta Zafeskieiju jawarituairun w \'nuomaj;t_ 
ko kio ro w 11 i (co.

W ip iaw iy .'skirmmil.i yirJiwyę spulkaf no
wy blamuż. \V najf./ .a . „Gazeta Warsz.iv. ska“ 
iimieśwttri. artykuł, w którym  miesza z błotem 
Skii mimla. luty tlzisktj Ponikowski zapropono
w a ł Skirinontow. imm im ie ulijęcic leki, tenże
odpaw iu lz ia l. ze tiie jiui pęparcH  lew icy, xaś 
co do jirawhcy, ut\ Cat ,0.iz;-ty W':irs%'i\vskic‘j ' ' 
j«s4 wymów iiyni. ilowoi.l(*m opozycyi.

Dla ra iarna wrażania t<3®0 artykułu, Skur 
Ink łidal .sir do klubu Pi koiiyt, / "prośba,
aby ten klub porljat ińic >al>w r uh/ymania ik ir  
muiila. W ktubi otkjyiwiw.feżiano mu: ^koro pa- 
jtuwi go zw alilis"k ), to skutki poslawcie go na 
n o g i . *.

Wśród aidokow piuinjr koiirrieni.ioya, gdyż 
orz .proszepie Skirauiula by łob y równoznauztir 
z yntewu ni. uhio.ści dla n o  z-elnego ich o icw m : 

0  ęod'/,. S i jr ii '■ i y ,. Poii.iku iwski udał
s ir  do Aa^/.ehnka P., aby zreferow ać firn. do 
tu łic/.aśow r wwniki rokowań

Ponikowski o sytuacyi.
W AR SZAW A. f>. marca. (Pa i.) „ Przegląd wic 

2*0rajn' podaj*- w yw iad z jn prez. mmistruw Po- 
aikowwKi.ai, ktciry zapytany o eytna^ye poiit\./n^ 
o-wiadezyt: Za dw a dni n.i.nv zjaza ministrów 
staństw kDłtyckioh. w  Wars/aw m; nuęti'zyaarud iw y  
2{azd w spraw:e  walki z epecfesniaita,, rozmowy

intcmUj, pyz \ gotowania koaferencyi

genueńskiej, uklia co do objęcia G. Staska któr\ 
obecnie nie postępuje gładko, a ponadto bu
dżet. walkę z drożyzną, przygotowania bo wiel
kie; m ...ii°racy i, k ló-a nas -szokuje z nadejściem 
w ios iiy .-Wszę sino to są sprawy, ktorc wymagają 
obecności rządu.

*— —

S^ska endecy! sprawie Kii^ńskiej*
W AR SZAW A. 9 marca (Tel. v.I ) Co się tv 10 delegatów' i pr/edl żv go do rah tuncvi Soi- 

u 5' sprawy wiietiskicj zanotować należy / a p e l -  mówi. E.idecya wobec międzynarodowo] sviaacvi 
" « i  k l ę s k ę  e n d e c y  i. Na wtoCkowem posil- wytworzonej tą kwest vą z niękla i ogranicz',' j i 
cteenii; Sejmu —  o do dojdzie ono tio skutka j:rawocpoGobnic do p l a t o n i c z n e j  r e z o l u -  

dnikowski ivystąyu z itóteni. poop.synvm przez c y i .
ił

Lenin chce jechać do Genui.
M O SK W A  0 m a rca  (P a k ) . W . B . K l.rm m  

głosił dnia ó. nuirco h. r, na kongresie w 
_ ast wir- m owę o k on fermu w i w Gtmui i fi 

“ i. kl ną llosya  tamźi| odogro,. Lenin w yraził 
U, X-!^ ' będżfe mógł osobiście udać się
0 Genui Sood/wiwa się żje ieeo  choroba któ-. Spodziewa, się, ze jogn cl 
d P r^iv $ zm  tf rniesuyy przeszkodziła mu vr

braniu czynnogo lAlziabi w ]uacueli pnlilyoz 
liW ti i w  uprawjtwumiu oliowia/.kow swego sla 
n iw iska . UW ]rows!r/vmo go Otl wyjazda ilo 
Cemii. Lenni u :.v ij.d -zy ! w krsum, że- lx)dżit‘ 
niogt L loyd  Gcorgo‘ow i ]U'zedstawić osobiście, 
żo z Rosy a n ie m ożna odgrywnć konna h i.

BM

p r o c e s  l i c h w i a r z  y w  k a t o w i

Ł a c h  \
. K a t o w ic e : .  9 r.iarca (Pat.) WcSofaj zakou- 
diji Si<r VVl“ lki proces w  sprawie o  gro imvcn ną- 

i lichwy żywnościowej na G. Śląsku, w 
■'•nulujsii v, Katowicach i okoli i y. ttskarżo- 
1 byh sekrenirz nuasta Katowic, BażdeksrniŁ 
ędflilj. Wncte-un-llr j

B

)t<#oucow bro-iilo osk trziłny ta . Przesbichano o- 
kolo ‘500 świadków. Zasadzo.ię został P. ulzier- 
nik na 5 lat domu karneg o,'W acław ek  na 3 lata 
dbciru K i i r y ,  Llot.uau 2 lata ua.nu kary. Reszta 
oskarżonych skazana została częścią  na kary  w ię
zienia częścią na gr;:v .cny. 5 cskarżom ch uwol- 

T , - , ( ni ono. Pozatt.i) należy ściągnąć prz\ musowo z
t  W eelew de i 20 inny-cn urzędników. 13 zysków wojen, vcti oskarżon\ .It 1856.710 mkt, ^

it
Towarzysze; Oby'wateIe!

W  nocy z  2 na 3 marca część rfełegwcyi wi- 
teiiskwj, należąca tio Zespołu stronnictw i grup 
„narsiaow veh(< o d m  o w i  i a p o d p i s u  n a  a k 
c i e  z j e d n o c z e n i a  Z i e m ;  W i l e ń s k i e j  / 
R z e c z y p o s p o l i t ą  P o l s n ą ,  kempromitu. 
jąc w sposób n iebywały Polskę wobec świata, 
narażając sam las W ilna na trudności nowe i ol 
luz\ mie, uoprowadzając do przesilenia rządowego 
w ehtfdli, gdy polityka zagraniczna państwa w cho
dzi w okrts rozstrzygnięć deevdując>ch, luedy clo 
W arszawy zjeżdżają przedsrawiciele państw oał 
t>' kich, lciedv ns europejsknu zprździe w  Genui 
ma za kilka t^ o d m  decydować się o  losach 
gos;.o.aarczyeh Polski

Sprawcami 'w łaściwymi zajścia są pogłowie: 
ks, Kazim ierz L u t o s ł a w s k i ,  jeaen z  wodzów  
sirc-ir.) .'twa demokraty czno - narooowego i Ludo 
mir C z e r n i e w s ś i ,  kierownik ,.naroaowo_chr?.s 
Ścij ińskieg j  stromicrw c frac.v‘ ‘ , Śctórzy poszczuli 
d e b g a fw  wileńskich, anając na. celu utworzenie 
rządu rtakcyj/itgo. Wstiznśmęta do głębi opir.,a 
pobliezjia żąaa wyjamień. Uv azamy za sw-ój ob o 
wiązek ocwol.ió się do niej i wezwać do prze
ciwdziałania szerzącej óawircłuę robocie ro zw y. 
arzonych w odzów  kk-nmalnej reakcyi i obłąkanego 
nacvon.alizmu. *

No początku w ojuy światowej narodowa i 
chrześcijańska ^demokracyaK pragnąc zjeanocze- 
nia narodu polskiego pod berłem cara W szo en- 
rosyi, w y r z e k a j ą  s i ę  z ' l e k k i e : m  s e r c e m  
W  i 1 e ń s z  c z  y  z a v i oddają jej ludność cesar
stwu rosyjskiemu. "Za okupami niemii duej, w io 
sną 1317 r. wydają -uiezwę podpisaną imiennu' 
wraz z  ianc.ni grę >am międzypartyjnego Koła 
poluvcznego, w  której głoszą k o n i e c z  n e  ś ć 
f e d e r a r y i  P o l s k i  z e a ł e a n  d a w n e ™  
W  i c 1 k i e ;n K s i ę s t w e m  L i t e w s k i e  m.
W  dwa lata później zaledwie, kiedy Naczelnik} 
państwa w  Świetnfowy/n manifeście wileńskim o d 
wołał się do w oli ludności 'uwolnionej z pod 
larzma bolszewickiego, przerzucają się na drugi’ , 
kraniec, n a z y w a j ą  p o p r z e d n i e  s w o j e  
s t a n o w i s k o  ^ z d r a d a  n a r o d o w ą ’4 i stajij 
się odtąd szermierzami bezwzględnymi tmsla a- 
r.eksyi W ileńszcryzny, obrzucają biotem i oszozer- 
stwanai każdy iw y  plan rozwiązania sprawy,, 

‘ p i ę i t f ' - i d  w szczególności naiostrzej p r o g r a m  
z w o  P l u i a  s e j m u  y  W i l n i e ,  mającego roz
strzygnąć o przeszłości Icimjti.

W  czerv .u i lir,cu r. 1920 rząd ź Ich ramie
nia powstały z W ładysławem  Grabskim na czele 
p o d p i s u j  ę w S pa .a  u m o w ę  z moicarstwanr 
Zachodu, s t a w i a j ą c ą  o f i e y a l n i e  Z i e m i ę  
W i l e ń s k ą  p o z a  g r a a i t  a m i  R z e c  z y p o -  
s p o  l i t e j .  W  pjazużiermki?, poaczas akcyi wojsk 
Żeligowskiego d e n u n e y u j ą  w o b e  c / u g ru-  
n i c y  t ę  „ i n t r y g ę -  b e l w e o e r s k o  - 1 w w i-  . 
c o  w u’4 po to, by w  -ota ’ następnym śniadać 
publicznie hoid generałowi, piko \wbawcj W L- 
leuszczyzny.

Gdy dokonały się wresaede wyoory uo sejmu 
wileńskiego, p o m n i e j s z a j ą  z u p o r e m  s z a .  
l e ń c z y m  na w s z e l k i  s p o s ó b  j e g  .i\i, n a-
c z e n t e ,  nadają mu w pi.sir,aji swoich i prze-

/ *■ ‘
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taowien.arh cTziwaczre rmano „Zgromadzenia crz?-' 
kiająoego". Wj>zj.s(ko"zależy o i  pośpierrar, al? Ze. 
śpoł stronnictw i grup „narottowycii" prowadzi 
rfyskusye ni<skończone. zwalcza myśl o- "jakiej - 
tfoiwiek auto omii Zie*ni W ileńskiej, rzuca wciąż 
kamienie pod uog polskiej polityce państwowej, 
arzeprowudiza wreszcie u c h w a ł ę  o  w f a c z e -  
s iu d o  P o l s k i  b e z  z a s t r 2 e z  en,  o  przyzna 
oiu sejmowi i rzącfcrwi polsłciemu pehu władzy 
*w « W ileńszczyiną, bierze udział w ddegaeyi, 
uuajacej się do W arszawy i tu — na p r z e k ó r  
w ł a s n y m  u c h  w a ł  utn i z a p e w n i e n i o m  — 
stawia opór -wymaganym przez rząd polski w 
jo d z ie  z uchwalą'sejmowej komisyi zagranicznej 
warunkom połączenia, d a j ą c  o b r a z  n i e s ł y 
c h a n e g o  w a r c h o l s t w a ,  w.skrzeszaj^c naj 
W s z c  tradycye swawoli szlacheckiej.

Tow arzysze! Obywatele!
Stnnnli dwa praw icy w iedza doskonale, że 

rząd' postępował w danym razie według koniecz
ności sytuacyi międzynarodowej. W iedzy również, 
iż każdy inny gabinet ministrów uczvnićby musiał 
tak .jamo. Żądśająe wprowadzenia do aktu zjedno
czenia słów zgoła niepotrzebnych, zastrzeżeń kiom; 
proanitującyeh, b ę d ą c y c h  p o l i c z k i e m  d l a  
P z e c z y p o s E i o  l i  t e  j , chcą rzucić Polskę 
przed1 sobą na kolana, steroryzować naród nagiąć 
państwo całe do interesu partyjnego.

N ie pierwszy to raz narodowa demokracya 
wyr; ądza krzywdę polityce polskiej. Przypomnij
cie zabiegi Dmowsk pgo i Paderewskiego o głoso. 
wanie emigrantów na Górnym Śląsku. Przypomny.
c.ie krzyki o  u l e p o  a z i e  In o ś c i  . ^ l ą s k a  
w b r e w  p l e o i s c y t o w i ,  p o g r z e b a n i e  
s p r a w y  c i e s z y ń s k i e j .

Rea<cva endecko - klery»aiJna staiow i nie 
oezpieczeństwo straszliwe metylko dla naszego 
'yc ia  wewnętrznego; rozbija i niszczy jednocześnie 
państwową politykę zagraniczną. N d  w e w n ą t r z  
p r z y g o t o w u j e  d y k t a t u r ę  ż y w i o ł ó w  
n a j c i e m n i e j s z y c h ;  n a  z e w n ą t r z  s p r o 
w a d z a  P o l s k ę  d o  r z ę d u  k r a j ó w ,  s z a r 
p a n y c h  a n a r c h i ą ,  ośmieszonych i słabych.

Tow arzysze! Obywatele!
W a l c z ą c  o  d o m o k r a c y ę ,  o  p : o s t ę p  

s p o ł e c z n y  i s o c y a l i z m ,  r a t u j e m y  z a 
r a z e m  P o l s k ę  j a k o  p a ń s t w o .  Postaw ić 
przegrodę rozszalałym wybrykom reakcvi nie zdo 
łaja ani bezsilne ercłpki liberalnego mieszczańl- 
stwa. ani stronnictwa (hiopskie, ani pozbawiona 
programu Narodowa P ir tya  Robotnicza. Jest j«. 
oba tylko siła w  Polsce zdolna dźwignąć krat 
i zwyciężyć. T a  s i ł ą  — P o l s k a  P a r t y  a 
S o c y a l i s t y c z n ą !

Towarzysze Robotnicy! W szyscy bidzie praf- 
cy ! W szyscy ci, którym  drogą jest w olna Polska { 
Ludowa! f V ' i i . 1 P I  I ^-! ! i ? U  M

Dz i » nie wolno stać na uboczu. Czyż mają 
'ó jś ć  na manie wysiłki całych pokoleń? Czyż
0 tuj-ny Polskę na lup e n d e c k i e g o  t e r o r u
1 m ę t n e j i n t r y g i  p a r t y j n e j ,  a 1 if d p/r a- 
c u j ą c y  p o d  r z ą d y  r e a k c y j n e j  k i i k i ?  
Zwracamy się db całej kmi^y robotniczej naest i 
wsi, d j iitehgencyi polskiej, do mas włościan 
saich z wezwaniem do organizacyi i walki. Niech 
każdy stanie u warsztatu pracy, mecn nik igo 
nie zabraknie w szeregach! • *

M i e s z k a ń c y  Z i e m i  W i l e ń s k i e j !
C z e ś ć  d e l e g a t ó w  W a s z y c h  z o r a .  

d z i ł a  W a s !  Ci, którzy najgłośniej krzyczeli o  
„w laeze iie  bez zastrzeżeń", rozbijają w  istocie 
uzielo zjednoczenia, z a d a j ą  z h i e n a t k a  c i o s  
z b r o d n i c z y  p a ń s t w u  p o l s k i e m u .

M i e s z k a ń c y  W i ln * , !
Oddawał.scie w dniu 8 stycznia glosy na ti ;tę 

Centnalneg j Komitetu W yborczego w  przekonaniu 
szczerem, że jej wybrańcy będą najspieszniej wolę 
W aszą należenia dto Polski wykonywali. On. zaś 
w  tęp>,n uporze .wrażają sjDrawę wileńska na 
nowy „stan tymczasowy", na nowe koimsye Ligi 
narodów i noty mocarstw ententy. Odbierzcie 
swoje zajlan ie tym, którzy je zawiedli. N ie słu

chajcie oszczerstw, bajek i wykrętów. Zrozumcie, 
że autonomia Wdeńszc/yzny nie odrywa V Tas oc 
Rzeczypospolitej, lecz w warunkach orrecnych pi • 
dzej mocniej i łN ia  wiąż©, a IWam samym pdzw a. 
la na pra wcfziwy udział w kierowaniu własnen1 
sprawami. <

Towarzysze' Obywatele!
.Jeden jest Iront klasy robon ioaej i a le, cK- 

nrokraęyi polskiej- > t
r r z e c i w  r z ą d o m  r e a k c y i !  •  

^ ć z e c i w  a n a r c h i i  i s a m  o w o  i k l e 
r y  k a ł ó w  i n a c y o r a P s t ć w !

p r z e c i w  r o z b i j a n i u  p a ń s t w a  p o l 
s k i e g o  p r z e z  b u n t  p r a w i c y !

Niech żyje zjednoczenie Ziem,, W ileńskiej % 
Rzecząpospolitą Poiską!

Niech żyje Polski. Partya Socyalistyczna1 
Niech żyje Socyalizm '

Centralny Komitet W ynonawczy Polskiej Party i 
, Sa-cy ałistycznej. 1

9
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Warszawa, 8 marca 1922,

Konferencya państw nadltaityckicli w Warszawie.
W A R S Z  AWA. 9 marca. W  najbliższych dniach 

j rz\r°zdżają do W arszawy dpi. państw nacraal 
tyckich na kanferencyę, która ma się rozpocząć 
w  dr. ■'ł 2. b m. » .

Łotwa w ysyła swego premfera 1 mm. gzraw 
zagranicznych Mejercwicza, minisrra Jkarbu, sze '

l
fa sztabu1 generalnego, oraz d v ó :b  dyrektorów de 
parlamentów z min. s^raw zagraoicznycJ; Estą.- 
nję reprezentować będlzie minister spraw zagra
nicznych Psipr, b. prezes ministrów Strandmann- 
Reprezantacyi Finlantiy jeszcze nje podano di 
wiadotności.

S TA N Y  ZJEDNOCZONE NIF BIORJf UDZIAŁU  
W  KONFERFNCYf GENUEŃSKIEJ.

W ASZYNG TO N . 3 marca łPatJ  W nocie od. 
mawiającej udziału w  konferenoyi genueńskiej oś. 
wiaticza rząd amerykański, że udział Stanów 
Zjednoczonych w  jakiejkolwiek wszechcrropepsKiej 
konf°rancyi jest iue możliwy, ponieważ rząd St. 
Zjednoczonych jest zdania, iż narody europzjskie 
zaniedbały całkowicie przedsięwzięcia zarządzeń 
któreby się nadawały do naprawy spustoszeń w o
jennych i. do stabibzaeyi życia gospoo irczego. 
Jak słychać rząd St. ZjediRKaunych, który już 
przed rokiem oświadczył się przeciw ko uznaniu 
rządu sowieckiego, przeciwny jest obecnie uazjar 
łow i Rosyi w  konferonęyt genueńskiej.

L IT W A  KO W IEŃSK A A P R Z E S IL E N IE
W  POLSCE.

GDAŃSK 9. marcu (Pat.'). Z  Kowna dono
szą Przesileni ? gabinetów© w  Polaoe w yw o 
łane łjprąwrj wileńską, spnwotlowuło tu wiol 
ką senzacye Rząd litewski jest zdoi'.y;iowan" 
domagać się praw i rócenia stanu unroizoncjjo 
traktatom suwalskim.

  -
IR LAN D YA  W  CUJGLYM NIEPOKOJU.
LONDYN. 9 marca. tPat.) Położenie w Lim- 

meryk znacznie się zaostrzyło. Powstańcj o trzy 
maj’ bowiem wieiesze posiłki. Żąddja om obec
nie utworzenia niezawisłego państwa wolnego. Ir. 
landzki rząd1 parwizorycsrr.;, wysiał oo  Lirnmeryk 
wojske. Obawiają się, że powstanie rozszerzy się 
iw  Cork i na inne miasta I,-landy! południowej 
i wncłiooniej.

UP.TON SINCLAIR.

B i j a
PRZEKŁAD  Dr FE LIC Y I NOSSIG.

(C iąg dals/y).

Towarzyszu Hinggins, jesteście doDrvm. 
m iłym  człow iekiem , nie będziecie się gniewać 
na mnie nieprawdaż i bedziemy dobrymi przyja
ciółm i ? .

Dżym uścisnął miękką, ciepłą dłoń .-spoirza i 
w błyszczące, brązowe oczy i pow tórzył przynaj 
mniej część swej przygotowanej pięknej m o w y : 

—  Na zaw sze ! Na zawsze 1

R O Z D Z IA Ł  Ó S M Y 
%

Ożym Hlggtns w matni. 

I

V o in a . światowa szalała z coraz większą 
wściekłością. Przez całe lato N iem cy nacierali 
na francu-kie i brytyjskie linie, Anglicy sztur- 
itiOivaii do bram Konstantynopola i W łosi ku
sili L/ę o  zdobycie Tiyjestu.

N iem cy z potężnych aeroplanów bom bardo

wali Londyn i wysyłali swe łodzie podwodne, 
by zatapiać stątki pasażerskie i okręty lazare
towe.

Każda nowa zorodnia przeciw prawu między
narodowemu w yw oływ ała nowe protesty Stanów 
Zjednoczonych, kontrawersye w  prasie, w kon
gresie i w Kumme’g o  magazynie z  roweram i 
w Ltesvil!e.

Tu, co prawda, debaty m iały charakter bar* 
dzo jednostronny. Wszyscy, odwiedzający sklep, 
uważali przemysł amunicyjny za rzecz potępienia 
godną i me ukrywali swej radości, gdy dowia 
dvwali się, ze naprzykład zgorzały warsztaty, 
lub że mosty kolejowe i okręty na morzu zni
szczone zastały przez jakąś zagadkową eksplo
zję. Kumme, chudy jak sz< zypa, siwowtosy, pła- 
skonosy, starzec, zaczął Klął mieszając wyrazy 
angielskie z niemieckimi, nekroć ktoś wspomniał 
o  okrętach, wiozących amuricyę, przeznaczone 
do m ordowania niemieckich 'icłnierzy. Z  w ycią 
gniętym ku słuchaczom palcem wskazującym 
ośw iadczył, iż N iem cy amerykańscy nie są n ie
wolnikami i będą broni swej ojczyzny przeciw 
przebiegłym  Anglikom i nrzeciw Wall-Streel *) 
będącej na ich żołdzie,

Kumme abonował gazetę wychodzącą w ►nie
mieckim języku i k'lka angielskich czasopism, 
stojących po stronie N ie m ie c ; silniejsze ustępy 
podkreślał i odczytywał g ło śn o ; można tam 
byj<- znaleść wszvstko, co  tylko m ózg ludzki 
spamiętać lub wymyślić m ógł na niekorzyść

*) Dzielnica giełdowa.

Anglii, Francji, W łoch  i Wall-Street, oraz narodu, 
który pozwalał na to. by Wall-Street g o  w  bład 
wprowadzała i wyzyskiwała.

Była pewna ilość Am erykanów, którzy win*, 
teresie reformy społecznej własny swój kraj 
sznaiowali, a natomiast niemiecki system spo 
łeczny apotezowali. Ich argumentami posrugi 
wali się ieraż niemieccy agitatorzy, a Dżym po
pierał ich na zgromadzeniach. P o  zg rom ad zen i 
zwykle Dżyrn i Meisner wstępowali do  gospody- 
gdzie spotykali Jerry Colemana, który wciąż 
jeszcze hpjnie sypał dziesięciodolarówkam i da 
druk antiwoiennych ulotek.

Stary Kutnnie miał bratanka Henryka, który 
odw iedzał go  od czasu do  czasu B y ł to czło* 
wiek przystojny, słusznego wzrostu, lepiej ° d 
wuj? ubrany i lepsza mówiący angielszczyzn ł 
Ostatecznie sprowadzi! się całkiem do wuja pPd 
pretekstem pomagania mu w  interesie. D ży 1" 
w iedział dobrze, że żadnej pom ocy nie było  ILJ 
potrzeba, a najmniej Henryka, który szoryć*1 
u koła  nie umiał odróżnić od kierownicy. *Cv, 
nic go to  nie obchodziło . Henryk stał za 
w  bluzie robotniczej i rozm aw iał p ó łg ło s ę T 
z  klientami. P o  pewnym czasie zaczął się 'ui 
rzadKO pokazywać w sklepie i w  końcu o g ł ° s,r’ 
że znalazł zajęcie w fabryce „E m p ire '

II.

D o  luuzi przesiadujących chętnie w ski&P1'  
starego Kumm e’go  przyłączył się nowy Prz^ l j c  
robotnik irlandzki, nazwiskiem Reilly. Iriandcz?
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I. m  o » d  w j  i m w m 6 AKTfiW.
Ogólny oodziw i zdumienie wywołują u widzów sceny ..śród tygrysów, małp, słoni, krokodyli, orłów węży, 
gołębi, jak również wspaniała uroczystoSć u manaradży, połączona w baletami i luźmmii prćdukcyaini akronatów

Wielki wie; pracowników kolejow

Przygotowania do objęcia G. Śląska.

<x.ibędzie się. dn ia 12. hm. o  go. 10-ioj rano w  
montowni warsztatów kolejowych we Lw ow ie. 
Na porządku dziennym : l 1) Projekt pragm atyki 
służbowej a żwiązki.; 2) c iężk ie położen ie pra- 
ctrtv*nikm'w kolejowych fi. f?zalej;o:a drożyzna. Ru- 
ferować będą delegaci 7 'W arszawy. —  0  licz . 
riy udział W wiecu uprasza się. '

Zarząd okręgowy Z. Z K.

K A T O W IC E  i) m arca (A W ). W cdiug nfor 
maci i ze źredot ini,aroclc.jny.cł), przygotowania 
w ładz polskich do  Objęcia. ad mim sl.ra cvi na. 
przyznanej częśc i G. 8. znajilu ją się w potnym 
oiegu. Jodnym z  czynn ików  utrudniających na
le ży ty  rozi^ój iych  prac jest. zakaz ko misy i. 
m iędzysojuszniczej tw orzen ia  juz obecnie jud 
nostek admiuistracyjnyoh, ktureby później za 
ję ty  miejsc© los ty tucyi ustępujących. Kom isy a.

tw qd*ysojussak*a. zezw oliła  na czynienie p rzy 
gotowań na miuj.-cu dopiero na t tygodnie przed 
Wkroczeniem w ojsk  polskich. Postępują szybko 
naprzód prace tyczące się przebudowy siaeyi. 
kłom  mają być pogranicznemu Już w kilku m ie j
scach, gdzie granica przecina lin ię kolejową 
prowadzone są przez zarząd w  współ nem poro- 
zumienia się rządu polskiego i mmuieckiago

■ Ja t

Traktat Polski z Kemalem?
„ D a ł y  Trlegrap-h" *wyra a. zdziw ień to i za.- 

iutpokujome, żo rząd polaki n ie zaprzeczy! po 
danej przez ten dziennik w iadom ości, iż  Polska 
uznała iząd  turwcJci w  \ngorzq i -nawiazałaj 
5! niru stosunki dyplom atyczne.

(Potw ierdza to jakoby ,,podejrzen ia '1, żc
jeazcze w  jesKru zaw arty  został w  Paryżu  po
między W arszaw ą a  Angorą traktat aliansu, u 
zupelmającę francusko-tumcki traktat zawarty 
przez p. Frań klin-BouilLuia.

W edług togo traktatu w zam ian za  pewno 
obietnico kem aLsfów  co  <lo pom ocy przeciw  
Sow ieck iej Rosy i, Polska p rzyrzec m iała popar
cie programu tureckiego anodowego Paktu“  
oraz pewnych pretensja tu rock.'Ti do rosyjskich 
lub cx-rosyjskich terytoryów .

„D a ily  Tclt:graph“  tw ierdzi, że W arszaw a 
IKJpctuńęta została do paktu z -Yngorą niet.ylko 
przuz franeuwkio, ale i pewne iio lsze* ic kie —  
JakkoPwiek nioznane francuskim —  w p ływ y , któ
re d z ia ła ły  równuK/eśnie a  podstępnie.

Drożyzna rośnie f w Niemczech.
• P ;sma niemi mkle stwierdzają, że od ub.Ł 
głe| jesieni daje się zauważyć w  Niemczech stała 
zwyżka cen, ktbra w  ostatnich czasach poczyna 
przybierać coraz szybsze tempo Drożyzna naj- 
niezbęduiejsznch ant kuł ów żywności wzmaga <-ię 
z dnia na dzień.

Drożyzna wzmaga się nicrównom.ernie z de- 
wakracyą morki. Zagraniczna pszenica o. p. jest 
obecnie tylko 50 —  rOO mik. droższa, niż krajowa, 
Co oznacza, że cena zboża chlebowego w  Niem 
czech osiągnęła już prawie poziom Cen na ryn
ku światowym. W ęgie l od sierpnia ub roki. po
drożał trzykrotnie, a podrożenie węgla i zboża 
wpływ a na LJólną drożyznę towarów. W  zw iąz
ku ‘ł teru, zapowiad-.iją nową podwyżkę taryfy ko
lejowej,, chociaż od 1. lutcgu b. r. została ona już 
znacznie podwyższona. Takżt wszystkie przed
siębiorstwa komunikacyjne w  Berlinie zapowia
dają [lodwy/kę taryf.

Ą o t n e .

O  STOSUNKI H AND LO W E PO LSK I Z BL- 
bARABiĄ. W ychodzące w  Kiszynicwic „Nowoj
SŁowo"' zaznacza, że ustalenie stosunków ekono

Groźba nowych zaburzeń w prze
myśle angielskim.

hucznych z  odrodzona Polska jest dla kum.unii 
sprawą niezwykłej wagi. Bcssarrabia mogłaby ek^. 
portować do Polski przedewszvst!kiem sierść,
szcze- inę i włosień. •

był w  tej wojn ie sam dla sieme problemem —  
y!' żądłetr w sumieniu sprzym ierzonych, ich 

Piętą aclnilesową, pękmętem ogn iw em vw fańcu- 
cHu ich argumentów, i każdy N iem iec cieszył się, 
widząc Irlandczyka

Reilly przyszedł, by dać naprawić pękniętą 
obręcz gum ową i zabawił dłuższy czas w  sklepie 
Wyjaśniając s\ye poglądy na sytuację światową. 

Stary Ktimme, klepał go  po  ramieniu, ściskał 
* rękę, oświadczał mu, że mu się podoba i pro- 

S)ł» aby częściej przychodził

Reilly zastosował się do tego ; przychodząc 
Wyjmował z kieszeni gazetę „Hibernia", Kumme 
1 POe lady w yciągał „G erm anię" i obaj wspólnie 
;ndziuami wyrzekali na „perfidny AlD ion".
. Oży,n zajęty przy jakiejś napiawie, od czasu 

czasu spozierał na nich i potakiwał im, uśmie- 
hal?c się z zadowoleniem .

U rnow y zmierzch szybko zapadał i Dżyin 
Pracował przy świetle eiektrycznem w głębi ma
s zyn  u

Pracodawcy chcą zamknąć fabryki
LO ND YN  -■ marca. V. przem yśle inatak* 

wy.iu i marynarskim uwhuchl niiędfcj robotni - 
kann a  pracodawcam i konflikt, który może do 
prowadzić do strejkrr. p ó ł miliona robotniKów'. 
Między przedstaw iftwi&irti obu ąnjp istnieje za- 
ss.dniłka różm r.i z .iim tm m ń  w kwostyi godzin, 
iiadbczbow yi h, którą zda dem rolioiuików p rz f 
czynirijii się do jiowiększenia bezrobocia. R o 
botnicy wzbraniaj;], sio. wobec logo pracować 
riadli. zl owo. ^w iązek  pracodaw ców  og łos ił ko- 
niimikal. zapow iadający /.amkniocio fabryl od 
I I  iparcą. rll-i w szys tk i'li opoj-Dydi, td zna1 zr  
dl;i całego persona.hi

-----

Pewnego w ieczora przystąpił do  niego Reilly, 
t,uc,4gnął go  z miną tajemniczą do kąta i zapy- 
da CẐ  r °S 'ć a y  jego  przeciwne wojnie należ\ 

‘ ktowae poważnie i czy byłby naprawdę go  to u 
lcfy ć  w ich ob ron ie1?

„jj ■ bryka „F m p ire 1 wytwarza codziennie tysiące 
j] d granatów, przeznaczonych do m ordowa-

j(C. A. XL}

w Falestynie
1'alesiyuaka. dt U-ą.aeyn. ;Cłal>ó\v w  Londynie 

rozsyła  kom iurkaf, ' v  którym m.Uuj> Śytua- 
na rnidjjsru. jaki  bardzo groźną, /a t i rei 

pom iędzy ż;V<lan.i ortodoksaie' i syo.ni-ffeini wy- 
biidiaji!, n.iMct w sj mmoga.di. Niedawno syoiiisci 
Zii,i1;tk;Av.di synaęogo Measidu Rifo. Coraz wi ę 
cej p rae fy ick  bkiaoi srniugluju, syomsr-i. kbirycli 
liczba w-zrasla wskutek olbrzymiej  iiuigraryi ż y 
dów v, Polski. Rosyii i Luropc sr>iCfkow^j. P o 
dług konnmil nu ni,i umiej n iż 20 lv\ięę-\ zwo- 
I f ppików Inlszowikow liczy obocmo kolonia pa- 
!r styAskn.

Araln domugaj;, się niorgicz.nycb środków 
od  rządu ampolsku-go, ńio odpiwriadajaj av 
p r »  i  rwuynt raziu za, sfau rzeczy \\- kraju 1. j. 
fSOżąc tożruduu n . na rvzur hiCim i Egiptu-.

Co iiajcickawnZii, to żo w iadom ości to po
da je  „Thn ibm diester G dardku ", ktury jest 
m a n y  raczej z orzykd idnośd dla rzwdów Sir 
SwtuosEa.

Produkoya złota.
Produkcya złota w  1921. r. u legła  w  po 

równaniu z. p r o d iiW a  z lat poprzednich' znacz
niejszemu zmniejszeniu. W ytw órczość na tery- 
toryacli Jtaptyyurn Brytyjskiego i w innych kra
jach wyniosła w  1921 r. w milionach funtów 
sterlingów : w Transwalu 8 4 1>, mnycii tory to - 
ryacb im pcm un Bryiyjsk iogo 12, w  innych kra 
jacht 19.6, razem 06. Y\ poprzedm di zaś latach 
produkcya ogólna z ło ta  przedstaw iała u m i
lionach funtów sterlipgów. w artość: w  1920 r. 
09.5, w 1919 r. 75.2, W  1918 r 79,; w  1917 
r 86.3, w  1910 r. 93.5, w  1915 r. 96.1,. w L U 4
r. 90.i, w 1913 r. 9-1.7.

IX.
PREZYDYUM  ZW IĄZK U  M IAST POLSKICH.

W A A R S Z A W A . 9. marca (P a t )  Na wiczor 
rajszeni posiedóe.iiu zarządu związku miast pol
skich na niiejscc usępujacego prezesa związku 
byłego prezydc.na miasta Warszawę- Piotra Drze
wieckiego, wybrano prezesem zv jązku prezydbn.. 
ta mia da K ratow a Jana ’ Kantcgo Federowicza. 
W j^-eprezesem został wybrany prezydent miasta 
Lodzi Rżewski Uchwało io ze najbliższ.’ zjazd! 
związku miast polskich odbędzie się w drugiej 
j d ow ie  maja r. t .  We Lw ow ie

PRZEMYSŁ POLSKI *Na W YSTAW IE 
W GDAŃSK li

(< I > A K SK 9. maren. jPu l.). SU ua.niem  T r a n s - ,  
a tla n ty ck i ago  roTwurzysW n h an d low ego  w \\’a r --  
sz a w ie , o lv a r tą  m zo sta ła , w  lo k a lu  tu i, tego 
T o w a rz is iw a  w y staw a  z a b a w e k  p o ch o d zący ch  
z fa b ry k  p o lsk ich  oraz w ystaw a, p rz e m y słu  lu - » 
dow ugo. N a w y staw ie  znajduj;),, s ię  w yroby  p rze
m y słu  zafraw k arsk ieg o  o ra z  ww roby ludu w  P o l
sce,. a. ta k ż e  kilimy', c ł iu s l t i  i t . d E k sp o n a ty
nadesłały również warszawska filia  „Lu d  Pol
s k i " .  Towarzystw u K ilim  Polski i fabryka fa 
lek w Opatówku.

—

W YB O R Y  W  RUM dNIL

BUKARESZT. 9. marca. j{Pat.) W ed le dotych„ 
czasowych iatormacyi rezunaty wyboorow dc pai 
hnnentu zagawniają rządowi powodzenie na całej 
linii. Między' innymi rządowe stronnictwa mają 
zaDwnionych dl mandatów wr Besarami, 33 mar,, 
daiów w T ransvlwanji, i 16 mandatów na Buko
winie. Uak się zdaic, opuzycym będzje roeporzą- 
dzafa 60 glosami. Definitywne rezultaty -wyborów 
znane będą dopiero z koncern tygoania.

— + « ♦ — -

JAK DŁUGO PO TR W A  KO NFERcNCYA GE.
NUENSKA.

PARYŻ. 9 marca (Pa l.) W edle pól u rzędo
wy cli informacyi „Petit Pam n-n" konfereneya g e 
nueńska potrwam Kilka tygodni. Obrady rozpocz
nie pewna liczba posiedzeń plenarnych, które prze
ciągną się prawdopodobnie po za  święta W ie l
kanocne. Następnie rozpoczną-pracę rzeczoznaw
cy i dopiero w  maj u zapadną ostateczny decy;- 
zye znowu na posiedzeniach plenarnych.

Ą o ż n e ,

ZA  FUNT SUCHARKÓW- —  M IL IO N  M APEK 
KARY. Znany właściciel Cukierni Ziemiańskiej vir 
W aiszaw ie, Albrecht, pozostający obecnie na wól 
ności za kaucyą, za sprzedaż funta snchamów « 
pri cenij 890 inki. zostńt skazany na thileon marók 
grzyw ąy i 100.006 opiat sądowych, oraz aa ogło
szenie wyroku w pismach i umieszczenie go  w 
oŁodu cukierni.
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J / o w in y  z  d n ia ;
Lwów. 9 marca. 

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LW OW IE:
W piątek o godz. 7 3G „Zamarłe oczy“, opera w 3 

aktach D'Alberta (piemiera).
W sobotę o godz. 3-3u .Straszny dwór*, opera 

w 3 aktach Moniuszki (staraniem komitetu rozrywek dla 
młodzieży).

W sobotę 0 godz. 7‘3(j , Dzieje salonu", komedya 
w 3 akiacji L Wroczyńskiego.

Po każdem przedstawię..iu wieczornem czekają 
«o/y tramwajowe do użytku Publiczności wt wszystkich 
kierunkach.

—  '
REPERTUAR „TEATR U  N O W O S cI", ul Słoneczna

W piątek o godz. 7'3(T „Hiszpańska mucha f a r sa  
w 3 aktach Arnolda i Bacha.

Bilety do Teatru Nowości .przedaje aasa namawiań 
w teatrze Wielkim wejście od ul. Legionów w a., eń zas 
przedstawień.a od godziny 6 popoł. w Teatrze Nowości 
iPasaż Hermanów).

w «
REPERTUAR .TEATRU MAŁEGO" (Grfctecka 2 b):

W p.ątek o godz. 7 30 „Czysty interes", komedya 
w 3 aktach St. Kiedrzyfiskiego.

Repertuar ukra ińsk iego teatru iow. Besida Sala 
ł ysenki Szaszkiewicza 5.

Sobota dnia 11 marca: (po raz szósty) „halka", 
opera w 4 aktach St. Moniuszki. Występ p. Maryi Szar-
fenstein.

Niedziela i2 marca: (popołudniu) „baron cyganów11, 
opereta w 3 aktach J. Straussa.

Niedziela 12 marca (wieczotein) „Orzech", dramat 
w 3 aktach W Winniczenki.

—«««—
REiPLRTUAR BIURA KONCEPTOWEGO A* TUERKA,

Wtorek 14 marca: Lwowski Kwartet smyczkowy 
Koncert Towarzystwa niuzyczuego).

Środa 15 marca Matya Felicya Pinlńska, pianistka.
 1*

Z U N IW E R SYTE TU  LUDOW EGO IM. AD, 
M fCKIEW ICZA, ul. Bourlarda 5 (boczna Batorego). 
W  piątek, 10. b. m. o  gr>Jz. 6‘30 wiecz. ptinktual- 

j i ie ,  odbędzie się wykład p. t : „Człow iek p ic rwo-- 
” tny a współczesny" (człow iek przedhistoryczny 
—  starożytność — t. zw. „bafbarzyńcj "  A fryk ' 
i Auslraiji —  znamiona eywilizacyi — doba "obe- 

jp;ta po wielkiej wojnie (z licznymi obrazami świe
tlnymi). PreWkcyę wygłosi inż LioańSKt.

W IECZÓR PO ETYCKI JOZEFA W ITTL IN A  
urządzony staraniem Zawodowego Związku L i
teratów odbędzie się w  piątek 10. b. m o  godz. 
8. wiocz. w sali Kasyna miejskiego.

W IECZÓR NAJNOWSZEJ PO E ZYI 'JUGOi 
SŁO W IAŃSKIEJ urządzony staraniem Zawodowe
go Związku l iteratów polskich odbłdzie się w 
poniedziałek dn.a 13. b. m. o  go iz. 8-mej w,tez. 
w  salt ratuszowej. Zagai p. Tadeusz Lubaczewskt. 
„O  współczesnej literaturze słow iańskiej" mówić 
1 redzie pt Vuim Francie. Odczyt ilustrować bę
dą utwory V. Nuzora, I. Andrica, G. Nateusa, 
B. Looiica , M Begocica, które w i prze kładach 
polskich wygłosi artysta teatru lwowskiego p. 
F. Frąezfcowsfci.

ZW YCZAJNE W ALN E  ZGROM ADZENIE Za- 
W'Ktowygo Związku Literatów polskich we Lwo- 
v ie, odhęd, e się w  niedzielę 12, b. m. o  godz. 
10‘30 przedta -łudnietn w  sali Kasyna i Koła art.
1 iterack. Porządek dzienny obejmuje: 1 SiprawoP 
zdanie Zaarzątkr. 2. Sprawozdanie kasowe 3. 
Ł prawozttenie ze Zjazdu Literatów  w W arszaw ie.
4. W olne wnioski W  razie braku kompletu odbę
dzie się 2. Walne Zgromadzenie o godz. 11 w  tym 
rtmym lokalu bez względu na ilość uczestników. 
Zc względu na ważność spraw omawianych u- 
prasza się wszystkich członków o orzybycie.

PORANEK A R Y I OPEROW YCH. W. niedziele, 
w południe, urządiza Teatr W ielki, p ierw szy pora
nek najświetniejszych aryi operowych ze współ- 
•dzialom pp. Lij owakiej, Zacharskjej, Hom era, 

Marana i W iśniewskiego. W części recytatorskiej 
bierze lłdłzi&ł p. Rychterówna, akompaniuje prol 
Majerski. Pierwszy Jen w ielki poranek aryi ope- 

iwych m cze liczyc na cuiżj sukces. Sprzedaż 
b iktów  wc wszy siki d i kasach j'jż się rozpoczęła.

i ,re. w  piątek idbędzi" się koncert na dd- 
-hód „Tygor&ńa Techników", W jKonawcami. lwu 

mar* mterpsująceigo programu uędą zaszczytnie

„DZIENN IK LUDOWY'

znana pieśń, ark a Zofia  Drax!er- Pasławska, Ka
zimiera Rychterówna, oraz W ioazim  erz Katzmar, 
który na koncercie tym pożegna się z pubbcznośl- 
cią  lwowską . —

Bilety do nabycia u p ‘Seyfartha,

z k b r m m l  o b y w a t e l s k i e  w  sprawie o -
pielci ‘ uui repu Irymi la mi nabędzie się w pią- 
k:k dnia 10. marca h. r. o  godzinie 6 tej popoL 
w sali Budy Miejskiej (Ratusz!). Na porządku 
dziennym spray, ozdanis z czynności Kom i tern 
Opieki nn.l 1 dtodżiain, i RepaUryariUuni i <> 
rnowicme zadań na p rzyk rość . Uprasza się o  
liczno i punktualne przybycie.

Aleksandrów Tzów na przewodnicząca.'
Grmizisński. sekretarz.

? jp A N O W A N U  NA PO LITE C H N IC E . Na
czolnik Państwa zam ianował 'Dra I Iwai da Su
chanie docenta pnliloi lmikl Iwowakif j profeso
rom nadzwyczajnym  chemii o gó in 'j w  tejże po
litechnice, oraz dra Antoniego Plamtnizcra pró- 
fcsoioni nadzwyczajnym  gciwrnMiyi wykreślnc-j 
w politechnice lw ow sk ie j.

N IFD O SZLA M AN IFESTACYA“ LW O W A ,
Zapoe. ietiżiana na .środę , mamfestacya Lw ow a", 
nie dopisała. W  wieik:em podwórzu ratuszowem 
zebrała się garść wszechpolsko w, przed którą po* 
pisywał sie szereg mówców podlejszego gatun
ku. Grabski na wiecu się nie zjaw,ł, zapewne 
wcześnie powiadomiony o braku manifestantów, 
obłożnie zachorował.

SPROSTOW ANIE. Odnośnie do art. pod ty 
tulem „W ałka kamienicznika z lokatorem", u- 
miesacziinego w „Dzienniku Ludowym " Nr. 56, 
z 9. marca b. r. upraszam .iprzejmie po myśli 
§ 19. ust pras. o  łaskawe umieszczenie następu’-- 
jącej treści sprostowania:

1. Prawdą jest, że jestem właścicielem  real
ności przy ul. CetnerowsKiej 7, i że w  realności 
tej mieszKa W łodzim ierz Wólczański. 2. Prawdą 
jest, że mieszkanie zajmowane przez W lodzim  ej- 
raa Mołczańskiego zostało zarekwirowane na Tną 
własną prośbę przez bturo kwaterunkowe Ma-- 
gistratu Lwowa, dnia 24. 6. 1922. 3. Prawda iest, 
że Małczanski zgodził się dobrowolnie płacie na_ 
Iczny czynsz. 4 Prawdą jest, że wskutek niesnasek 
■osobistych sprawa była rozpatrywaną w  Dyrcfc- 
cy.i pobcyi na aktffcęk rej prośby, a to celem uni
knięcia dalszych tarć opartych na He osobistego 
zatarg-i a nie na tle najmu. 5. Natomiast sprawa 
zatargu przedstawiana w  wyżej wymienionym ar 
fyfeule przez Włodzim ierza. M olczanskLgo, bv'j 
lego  rosyjskiego oficera gwardyi, inżyniera Ma
gistratu Lw ow a w  całej osnowie polega na nie
prawdzie.

Karol ScłAłttisr Rzepecki, em. poułk. W  P. 
i wlaśc. 'realności, Cetnerowskb 7

Jako lokator domu Cetrreruwsika 7, oiwiad!- 
czam. że p. ppułk. Scaiultisj- iLepecki, jest jak' 
najuprzejmiejszym gospodarzem i idzie lokatorom 
poa każdym względem na fykę. Jnż. Antoni 
Schwartz.

KURSY WALUTY. W  Zurydtu w  ostatnich 
dniach marka polska pi>driiosla się o  parę centy
mów, wobec tego kurs walut obcych w  Polsce 
począł się obniżać. W aluciarze trzymają się w' re
zerw ie i boją się ryzykow ać przy podb.janiu 
obcych walut.

W czoraj na giełdzie oficyalnej wc Lw ow ie 
płacono: za 1 d!o!. od 3 850 do 3.950. doi. kanad 
3.650, marki n irm  od  14‘50 — 16‘50, leje rum. 
27 —  29. franki frane. 340, fr. belg’. 330, fr. szwaje. 
740, liry włoskie 210, kor. Szeskie e8. kor. austr 
stempł. 0'56, kor. w ęg ier k ie  5'75 f szterłi.Tg. 17 00(1 
marek. \

Na giełdzie zbożowej spekulanci’ i  paskarze 
nadal podirzymują pasłarskie ceny za zhnże i 
mąkę. Urząd walki z lichwą winien poskromić 
zapędy tych pij-Hwck. •

K ARA Z A  N A D U ŻYC IE .W  Sł L^B IE  W ARt 
TOW NICZEJ. 22rietni Siarusław WłodSatczyi sze 
regowdac 15 baonu celnego, ra granicy ceinej 
pobrał 4.000 mk., 60 funtów eruesa w ołow ego i 
■flaszkę wódki od przemytnika któ-ego przepuś
cił do Niemiec. Łuiym '•azen, 'żądał oa szajki 
przemytników 7.000 ’ mk. za przapaisucsenie ićh 
przez gi zmicę.

Onegdij sąd w  Krakow ie zasądzi! W łod ar
czyka rs  4 lata ciężk iego  w ęz.etw * z  obostrzę- 
riiamL

Nr. 58

Słrejk w firmie nattowej, Prem er“ .
B O R Y S ŁA W , 0. lutego 

tt c zo rt] wybuchł tutaj strrjk  robotników 
W li.-mie „P rem ier " z powodu lidstyalsldego 
obchodzenia się z  ronotpilcami kierownika 
Zdziarskiego.

Ud d łuższego ju z czasu pna cen pozw ala ł 
sobie na szykanowanie robotników-, samowo' 
nie w yrzucał z pracy, co w yw o ła ło  zrozum 'afe' 
i uzteadtaiofte rozgoryczen ie i wzburzenie. Po- 
dóbn&n, i zarządzeń ami doprowauzeni onegaaj 
do ostatoczności robotnicy w yprow adzili p. 
/dziarsk iego za  bramo, i gdy dyr. Bielski nie 
chc iał sio zgodzie na jego  usunięcie, pom ic in  
pracę i od dwóch dni trwa strejk.

Zwracam y uwago, że takie prowokacyjne 
postępowanie pracodawców  m oże w yw o łać  bu
rzę, kłór.i ogarnie ca ły  przem ysł naftow y. S to
sunki /.ycoWe i warunki pracy są tutaj takie, 
że nic ‘potrzeba wielo, jaby  robolnic.y zerwali 
się do Walki z panoszącym sio coraz bezcz*! 
ilie j kapitałom. Ostrzegamy przed prowokacyj- 
nern [lostęuorraniern, bo kto w iatr sieje, zbiera 
'burzę.

UCIECZKA W IĘ ŹN IA . Przedwczoraj z  podj, 
worzć. brcgiaęk przy ul. Kazimierzowskiej wywto- 
żono śnieg na ulicę. Mojżesz Snerling, mający 
odsiedzieć karę tylko do ^ iłow y  ynłfja itie „w y 
trzymał". W idocznie podhie.ony wiosennym 
podmuchem zw iał przez otwartą bramę i zgu
bi, się w  laoir.yncie utic.

ł HOJNA. Klar? Oster.srtzer ppzeęKocfeąr uli
cą  Domi.iiKansk.ą db Rynldi, zgubiła kulczyk z io . 
ty z dVr-Tna diamentami warieśm  jak podaje,
400 000 mk.

Uczriwemu znalazcy wedle ustawy należy się 
nagroda 20.000 mk Jecftiakowoz „hojna" poszko. 
teowana zgłaszając zgubę w  policyi (O fiarow uje  
wspaniałomyślnie za znalezienie tylko lu.000 mk 

SMIESC KOLE.TAKRZA W  SŁUŻBIE. Maksy
milian F e r l i ń s k i ,  ksnduktor, zemisszkały sta
le w Chodoiowie, prowadził pociąg towarowy 
w  kierunku Clrxtr,rowa.' Z  powodu braku wozu 
pakunk iw ego Ferliński umieścił się w  wozie na
pełnionym węglom.

Podczas jazdy przea Sygmowką małą, w 
obwili gdy pociąg w jeżdżał pod t. zw  „most 
czerwony" -Freltński wychylił się z  wozu i ud<s 
rzy ł głową n brzeg mostu. i

Na stacyi Forsenkówxa spostrzeżono zakrwa- 
wicwiego i nieprzytomnego Ferlińskiego, leżące
go na węglach. Odczepiono maszynę i odwieziono 
o iiarę  zawodu z powrotem  na cfworzer. W  dro
dze jednak Ferlińsk' zmarł wskutek wstrząsu 
mózgu i ramy na głowie.

Zwłok, tragicznie zmarłego odwieziotio do za ' 
kiadu medj^cyny s.wlowej.

Z  GOSPOD ARKł W  W OJSKOW EJ W SPD L- 
DZIELNI W E  LW O W IE . W spóldzielnia wojsko/- 
wa, z  której nnagpyynów przj u! Kurtrowej sprze
dano skórę na pBsek, o czem pisaliśmy, wykr.V> 
to różne natfużyda. W  sklepie wipułdzielni prz? 
id. O&olińokidi podfcza > skmtntm • stw ierdzo 7 
brak towarow, wartości ponaa 6 m iiionow marek- 
Stwierdzano, że glowny dyrcktoi majzazt now pTó- 
wadżił na - itłąsną rękę handel, cebulą. Śledztwu 
wykrywa i UaLsza- braki.

. RÓŻNE KRADZIEŻE. W  w ozie tramwaió- 
v-vm Ł. D. skradziono W o lfo w i Kahannwi, ' 
ścic ielow  biura w ęglow ego srebrny zegarek mfll 
ki „Elegancya" w raz z łańcuszkiem „double- 
warlosci 60.000 mk

Z  mieszkania W tadysmwa Janika, przy p r 
dze Pasiecznej ’ !. 2, po wyjęciu -szyby skra<fzi°n:> 
rzeczy, w trtości 30.000 mk

Na placu Krakow skjn  skradziono Dawicc 
wi Steinbergowi, z  pod Krzetmeń^a, tarebke óaR* 
ską wraz z  8.260 mk i dółrełnenterai 

 «| »---

-  PIERSIO W O  CHORA ROBOTNICA D ^ '  
KARSKA, która przeleżała kilka lot w 'wiefk 
cieipr miach, nie mogąc być przyjęte do szp i-1̂  
na leczeriłe udaje się tą 'k o gą  du serc h tb ś c i^  
z prośba o  wspiarcM. W szelk ie datki orzyj111̂  
A fbnirisiracya „D-kermika LiM oweęo".
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Ceny w«tyczn4 na bieżący m>es^ąc.
Naibiaf

Dla miasta kor.u^ya, Tatian a ren pozosia- 
ydła te sam e ceny, jakie obow iązyw ały w, m ie
siącu lutym N ie ma « ż  zm iany i na prowiiucyi. 
i  litr m ieka m e powinien przekraczać 90 mk., 
ua Wsi 80,, a  w  gminach podmiejekioh 90 mk., 
masło kuchenne 1 kg. 1.500 (na wsi 1.2001/, 
;lrserow t 2.00U (1500), ser tw arogow y .120 (na 

230, pod Lw ow em  280). ja ja  św ieże 90 
(30— 35) mk*.

Wędliny.
Ceny obowiązują jak zeL^ego mieś. i tak

1 kg. mięsa w ołow ego  300 mk i'na wsi 200 
do 300), koszernego 4iX), cielęce 220 (180 — 200),, 
w ieprzow e 400 (340—870), słonina 700 (700), 
sadło 900 (800), smafec 1100 (800 - 1 0 0 0 szyn
ka, karczek, schab -surowy 700, szynka krajana 
go kowana 1000. (800), w cdteonka surowa 000, 
karczek, i schab gotowany i kra j. 900, kiełbasa 
surowa 500, wed/ona. siekana 809(500— 600$. 
n*azurska, 700, parówki 700. salceson 400, k isz
ka pasztetowa 700, kiszki kasz m e 210 mk

s6/> M a z o rm * .

..SŁOWO PG LSK IE " i „LEKTO R" PRZED 
SADEM

Przed tryffuńalttn przys. pod przewodnio - 
'■"an t>. o. rio itingera rozpoczęła sir wczoraj) 
'dzprawa przeciw  dr, .dej ba urno w ,  redaktoro
wi „Słowu, Poł&ldego". Akt oskarżeniu w n iesio 
ny p izez adwokatów dr. Dręgififwicza 1 dr. Nie- 
fiuszyriskiego im ieniem dr. St, i/Owockiego,* za 
w iadowcy instytutu wydaniu* ze go ,(L ek to r", ma 
za przedmiot notatkę pod tytułom „Szera-h ic 
gangreny pornograficznej w  drodze urzędów j " ,  
która pojawiła, się w j;Słowie. "Polsktem " i  d,
3. lipna 1921. Autor notatki obw inia' w łaścicieli 
].ek lora “  o szerzenie pornografii, o u lw o izr  

>)ie kółka loozofów , będącego rzekomo /.im.is 
kowaną l » z ą  masońską; nazywa działalność dr. 
łow ick iego „popieianietml ) szerzeniem gangreny 
uoraiuej" i ośw iadcza, że głów nym  je j celem 

Jfcst „dem oralizow anie społei zenstwa zaporfio- 
f;ą w ydawnictw  wybitn ie portiograficsmych' . 

i Po odczytaniu aktu oskarżenia zasłepca ob- 
*•' nionego dr. Pieracki zaofiarow ał dowód p iaw - 
’ly, żądając powołan ia Jako znawców osób, któ- 
‘■ycłi dobór —  3Śli chodzi o kw eslye liter itu- 
ry  m roln w ra/en ie humorystyczne, aczkolwiek 
L!'t to ludzie skądinąd bardzo szanowni i po- 
" óźani 8ą  to pp. prof. Paru. prof ekonomii,, 
W ilczak  i rIhuTIiej prof. budowy mosf<>w(!) ii.

Natom iast strona przeciwna zażądała po
dołania lu d z., których nazw iska dają  cokolw iek 
ł 'iększą gwaraneye w iadom ości z zakresu lite 
'atury i krytyki Stanisława Przybyszewskiego, 
Drtw ina, W itk iew icza  i Józefa .f od liczą.

Celem pow ołan ia znawców , jakoteż dal szyci) 
-*iadkow , rozpraw y odroczono do następnej ka- 
!,aicvi sądu przysięgłych .

 -
WALKA 0 SCHEDĄ

Przed tą samą ławą przysięgłych  odbyła 
. d następnie rozprawa o zabójstwo przeciw  
"U rn ow i Nazarow eow i
, -\Ta tle nieporozumietii i o podział mująt- 

1 po 'lekh Firnu w  2 ur owcach, po w. rawski 
Owiązała się dnia 10. listopada z. roku ostra 

p?rzeczka mfe,dzv /oj spadkobiercami: Fedkieiti 
s a siostrą jego  Maryą Nazarow icc. Hryń
v ^ J o w ie c  i brat jego  Konstanty pospieszyli 

sukurs matce, a w  w ynikłej stąd walce na 
J *  ki i k o ły  Fddkio P iam  otrzym ał cios w  
„j0^ .  tosiskiem  (drążkiem  kosy) z łęk i Hry 

f  b a z a ro w a  "Ranny zdoła ł jeszcze  wrócić
0 swego domu, gdzie w kilkanaście godzin 

r,rnn‘ł pomimo szybkiej pom ocy lekarskiej
o iw  . Przeprowadzonej rozpraw ie przyjęto, że

I"1'011”  nie dopuści? się zbrodni zabójstwa, 
jiy y  0czyJ natomiast granice koniecznej obro- 
Kjfl .J®n 'wyśfępek w rm :' rzono mu karę b nur 
zaL^. s^ s łego  aresztu, którego znaczna, część 

* ^*3ony ,uż odbył 
nii .^ ‘ ai zen ie w nosił prok, PakJikow.-ki, bro-

1 * * *■  d r ż y w ic t i.

Uwolnienie 7 aresztowanych 
w sprawie Fetiafca.

W  środę, dnia b bm. wypuszczono 7 aresz
tów przy ul. Batorego 6 ukr. stu demów' i jedhą 
studentkę, aresztowanych w  sprawie karnei prze
ciw Stefanów* Fediakowi o zbrodnię z ś 58 itd. 
Nazwiska wypuszczonych z aresztu śledczego 
brzm ią: W ł. Kiryłowicz, Roman Żetony, Wł. Ba
czyński, Anna Zahrżna, Mik. Sekret Mik Kr echo
wi eck i, St. NikilajKo i Jan Forytko.

Uchylenie aresztu śledczego umotywowane zui- 
stało iem, ’ż « „w  Afernej ^sprówie z igruża  tymfże 
otrwifiionyfm kara ciężkieJjd więzienia tylko w  wyr 
miarz*- oil lai AO do 20; obwinieni' są młodymi 
hitSźani, d3a których dalszy 'pobyt wr więzieniu 
może mieć zgubne następstwa i p iw n ie^ć im do. 
tkliwy uszezerbd* w  koiityiuiowaniu studyów, 
bądz leż w  zarobkow-anm, a pon&dio, że śledzy 
two co do uch jest już ukończone, a zawnioskkL 
wane uzigv łnienia doty7czą nie ich, lecz innych 
obwiń onydi1'.

Kradzież w banku.
Przedw czoraj w  Banku Zian iańsk im  w .War* 

szawio stw ierdzono, żr okradziono .3 skrytki 
wynajęle publiczności. W ’ jednej z nich skra 
d/iono na szko<lę P fe iffera  kosztowności, w ar
tości 100 m ilionów  marek, w drugiej zaś na 
s z k ó d W o ro n ie e k ie i skradziono łdżuleryę, w ą t
łości 80 milionów marek, trzecia skryttm też 
)*v la  pusta

h radzie,: tri wywo ł a ł a  w  iriieśrio wi*dkic 
wrażem e. W idoczn ie złod zie j pom ścił się na 
poszkodowanych, że swycłi kosztowności nie 
z ło ży li na skarb pańslwa.

'VVf”zł» z diruku i jest do na Dyma w Admuu- 
stracyi „Dziennika Ludowego"

KAZIMIERZA CZAPIŃSKIEGO: '

^C łarna U fenzywa((
Cena 1 60

Zamordowanie żołnierza na zabawie.
ROZW AD Ó W . 5. marca 1922.

Z  Puław odkomenderowano OiMziai sapeiów 
z 2 yulku do Pil chowa w  Celu o. hrony mostu kor 
lejowego na Sanie na linii RozwacPów —  Lublin.

Dnia 28. z. n. saperzy m domu .Takóbn 
Szwejkt zabawiali się tańcami. Przed północą 
zgraja parobcza«ów , uzbrojona w  dtągi, szablę 

rewolwer, napadła na bawiących się żołnierzy7, 
których poczęli okładać kolami. Jeden z sape
rów  Stanisław Kosik odniósł śmiertelne rany od 
(pobicia i skopania butamS zmarł w  parę godzin 
po urcioczce napastników.

Policya wyśledziła 8. awanturników a są to 
(mieszkańcy sąsiedr icj wsi' Turbo, których odsta1- 
bvi ino do sadu w  Rozw adowde.*

Z krwawej kroniki
■W okolicy .W arszawy grasował „polsk i Lau 

urn", który zam ordował w ohydne sposób 8 
kobiet.

Przez kilka tygodni policya śledziła  za ta
jemniczy m zbyodhijirzerm. Ósłateczriie przed- 
wczorai ujęto morderco. Jest to Franciszek Ba- 
Uo»s, liczący lat 30, wyrobnik. \.tjc^ęścicj ko 
b iclv zw ab iał w pobliżu dw orca kolejowego* 
w  W arszaw ie, w yw oził je  w  pustkowia, gdzie 
zjnęcał < ię nad niem i, a następnie w  bcstyal- 
«k i sjiosob rozb ija ł Ltn g ł owy  jakiemś tepmn na
rzędziom . Zbrodniarz przedstaw ia typ zw yrod 
niałego osobnika.

•>**•* —

Przed niedawnym  czasem bandyci napadli 
na powną firm ę w  W arszaw ie w  celu  'rabunku. 
Rabusiów  spłoszono a  w  czasie ich ucieczki 
u jęło dwócłi z rewmłn era im w ręku, gdy strze
lali do policyantiW . Om gd.ij staną! W ojciech 
W ieczorek i Ka/imierz Kryski, ujęci wówczas. 
prz»’ii sądem. Zasądzono i cli na karę śm ierci 
przez rozstrzelanie. Przedwczoraj z  rana ro z
strzelano W ieczorka na stokach cytadeli zaś 
Kryskiego ułaskawił Naczolnik Państwa, zm ie
niając mu karę na dożywotni* w ięzienie.

Z kroniki bandytyzmu.
Onegdaj z  Brodów do Beresteczka na dv'i>th 

saniach powracał Simche i Freda Goldenfeude- 
rzy  i M ojżesz Liuks. W  drodze nap-adlo na nich 
tfwóeh bandytów, którzy strzelając dla postra
chu zrabowali jedne sauić w raz z  parą. koni.,

Bandyci sanie wraz z towarom) t z ukrytemi 
w słomie lu.000 kor. pozostaw ili we wsi Matwicy, 
satm za., siadłszy na konie zbiegli, wyrządzając 
Linksowi szkodę 250.00O mk 

  *

Jędrzej Szczerba wraz z  bandą eygaiiów w 
okolicy Nowego Targu doKuiiał przeszło 30 na
padów rabunkowych. Onegduj pewien posterun
kow y w  lesie Murzasichlu oJJo^ył kiy*ów1tę ban
dytów'. Szczerba bronił się przed aiesztowani&m 
lecz raniony kutą w bok rfat się ując, a następnie 
wydal nazwisk? eztoŁików szajki opryszków.

Nieszczęśliwy wypadek na moście 
pontonowym w Przemyślu.
Pow ódź i k ry  jak  w iadom o zn iszczy ły  mo 

sty na rzece Sanie łącząco oba brzegi w  Prze 
myślu. A żeby iiła iw ić  korriimikacyę mmsta z ni 
cdii iw ą dzielnic;! /asa nie saperzy p os taw u  pro
w izoryczny most i>ontonowy Przedw czoraj wie 
czór konie zaprzężone do wozu, z  oddziału 
saperów, jadąc po m oście sp łoszy ły  s ię  W śród 
licznego tłumu pnbbcznośi i, przecnodząeego mo 
slnm nowstała panika i tłok, przyezem  około 
8 osób wpadło do spienionej rzeki. Spuszczo 
no nalyciuniast bnizie ratunkowe, które w yra 
(ow a ły  z zimnej kąpieli tonące osoby

Jak stw ierdzono nikt. n ie postradał życia  
w  nurtach rzeki. N a  szmzęście Skończyło się 
na niezbyt mi tej kąpieli.

**Ó\obrc w ielk iego ruchu w  pewnych godzi- 
n ad i na moście, który jest. bardz-o wąski, w ła 
dze ])Owinny zapobre** na przyszłość podoh 
nym wypadkom. Należy regulować ruch i co 
p-w ien  czas przepuszczać tylko pieszych prze 
eiiodnitm-, ą  nastęmuie w ozy

Jeden z  lwowskich dzienników  popołbdf 
ruowycb z wypadku tego uczynił w ielką ka 
taslró fę i eor/JiCytę. Na szczęście wypadek ten 
tak groźnie się nie przedstawia

mm

▼ f t f - . D E & Ł A W E ,
Za rubryfce t; reJakcvn odoow.Mia

S p e r v a l is t «  c h o ró b  SKÓrnych i w e n e ry c z n y e i

Jr.W.ŁHUTERSTEIH
k. elew. klioikł 4cnaitelo{ w lerliaie, k. uken i. szpik, pewn 

p o «  ró c i l  i ord. L w ó w , b y k s t « 8k s 37, (róg Słowackiego).

P O D Z IĘ K O W A N IE .
Zarząd Kasy Chorjrrh Towarzystwa 

Bratniej Pomocy Sjudentów Politechniki 
Lwowskiej składa niniejszem Zarządowi 
Kasy Chorych m>asta Lw ow a serdeczne 
podziękowanie za zezwolenie na bezintere
sowne leczenie promieniami uitra-fioleiowymi 
CzłonKÓw TechnickieJ Kasy Chorych.

ZARZĄD.
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Przerażałeś noce msrcysfwa ® orpnizacpefi rtic-fn.
S P o Ł U t  KOM UNISTYCZNO - K LE R YK flLN O  

fcNPFERDW SKA.
Przed Kilku dniami doniosły pisma burżuazyj. 

ne ,,radDsna" wiadomość, że górnicy w  Jaworznie 
•ym w ielk em zgromadzeniu uchwalili wystąpić z 
klasowego zw ią zk i górników i wstąpić db enpe- 
arowskiej służebnicy Kapitału.

Chociaż ui wiadomość wydała się .iam bardzo 
prucie | rżaną, nie poddawaliśmy jei w wątpliwość' 
i '.czekaliśmy ma autentyczne informacye, W ątplir 
wości na a* ooiiraliśm y też na tern, ze wiedziei- 
liśmy o  wytężonej ro 'iocie komunistycznej wśróu 
jaworznickich goriuków, a  nic przypuszczaliśmy, 
aby rez-iltatem propagandy komunistycznej mu- 
siwlo być naęjędżaiue robotników do. obozu en
deckiego czy  klerykalr sgo

Cóż się jednak ckazuje? Oto w Jaworznie 
sytuacya jest -aka

J u ż . w jesieni ubiegłego ro k i rozpoczęli ko 
muniści banJzo energiczną walkę przeciwko za
wodowym i polityćzn /m organizacyom górników 
*v rew irze chrzanowskim, Kupiwszy1, kilku c ic ir1 
nycn . meuświadb miony^h górników, m iędzy in- 
uymi niejakiego S l ą c z k ę  i  K a b a ł ę ,  w  zna
ny poiA szochiue sposób, przy pomocy ltlam rtw  i 
oszczerstw rozpoczęli tworzyć „jaozejłri", które 
miały rozsadzić tamtejszą organizaeyę P. P. S 
i Zw iązek górników. Obaj wymienieni, jak rów 
nież ki .ku ;-nnych przyłanani na tej kreciej ro 
bocie, zostali tak z  zaworow ej jak i z politycznej 
organizacryi wykluczeni. W ów czas  już bez osłonek 
wystap;J: jaito komuniści. Na skutek działalności 
w e j zostali tra w ie  wszyscy, z  wyiatKiem. jednego 
Kabały, który bojąc się aresztu, s c h r o n i ł  s i ę  
p o  dl o p i e k u ń c z e  s k r z y d ł a  c h a d e c y i  — 
aresztowani i po kilku miesiącach a reszlj śleć' 
<-zego — zasądizeni 'za  agitacyę komunistyczną 
na kary po kilka miesięcy więzienia.

I oto c i  s a m i  l u d z i e ,  k t ó r y c h  w czo f-  
r a j k u p i l i  k o m u n i ś c i ,  s k o r o  l y i k o  w y  
s z l i  p o  r o z p r a w i e  z  a r e s z t u  ś le d - c z e 1- 
go , nie odsiedziawszy jeszcze za wy rokowau> Ćn 
kar za propagandę komunisty czną, d a l i  s i ę  
k u p i ć  c h a d e k o m ,  i e n p e e r o w c o m  W c z o 
rajsi t w ó r c y  j a c z e j e k  k o m u n i s  t y  c d- 
n y  c h — co zostało stwierdzone sądownie — 
t  dnia na dzień zmieniają przekonania i  s t a j ą  
s i ę  e n p e e r o w c a m i .  Taki Slączka, Kabała, 
którzy dopiero wedle komunistycznej recepty za
rzucali nam „ zdradę interesów robotniczych" — 
przez zbytnią ugodowo.ść i brak rewol-tcyjności, 
na zgromadzeniu w  Jaworznie dnia 19 lutego za
rzucali nam „zdradę o je z jzn y " przez zbytnią re- 
wolucyjrjcść i naszą między nar o  -ową solidarność 
prole tary atu. Ci komuniści, którzy w  p rwszyeh 
dniach luteg 3 zasiadał' na lawie oskarżonych za 
swą „rewolucyjną" działalność, —  w  d w ą^ ty- 
goclhie później s taw ia i rezo!ucve, potępiające 
święcenie diii a 1. maja i wzywające da wspólnycn 
narodowych manitestacyi w  dinfo 3. maja.

O takich to „diżentelmenów' oparci chadecy 
i enoeerowcy, pocobnia i aż komuniści przed kil
ku m iesiąc mi, postanowili przypuścić szturm do 
organizacy. socyalistycznydi w zagłębiu fhrza o-wt- 
sk u m  Dnia 19 lutego zebrawszy kLśuset ludzi, 
Ślaczka i Kapała wtargnęli uo loicalu Związku 
górników, otw ierając go sobi? przywłaszczonymi 
kluczami w im-nnyeh godzinach, kiedy w  lokalu 
nie b y ł®  jeszcze nikogo. Chcąc uniknąć nicpotrzć- 
Onych bójek i awantur, członkow e Zw'ązku udali 
.się dla górnej sami, gdzia oczekiwali na przy
bycie Iow. Żuławskiego. i

Skoro ten tylko przyjechał i dowiedział się
0 stanie rzeczy. ;am jeden poszedł na zgrom adze
nie, na którem do zebranych zwolenników p rze
mawiali podwójni zdrajcy: Sląezk u i Kabata. Za
brawszy glos, to w. ŻuławsKi oświadczy}, że p rzy
chodzi na to zgromadzenie, zwołane przez wro~ 
gow  swoich i w rugów  klasy robotniczej, po to 
jedynie, by na ich wlasnem zgromadzeniu, pu
blicznie powiedzieć im  db oczu, że są zdrajcami
1 o szastam i klasy robotniczej i joj interesów. 
Przedstawiwszy sposób postępowania komuni
stów, chadeków i emp, erowa ów, rozbijających so.

1 idar ność robotniczą, wszystko jedno pod jakiem 
hasłem czv sztandarem, to w. Żuławski rap ietno 
wał specyalnie zdradzieckie postępowame komu
nistycznego chadeku Kabały i kom un istyeznego 
enpecrowca Slączki, wśród zupełnego milczenia 
zebranych, z których żaden nie śmiał stanąć w  o- 
Ibronie zaatakowanych. Dopiero po odejściu to w. 
ŻuLawskicgj odzyskali o-ui dawny rezo»i i plując 
na wszystko, co wczoraj jeszczt za św ięte uw ala li 
cfca siebie, iraiwalib znaną rez-ducyę ant/socyaK- 
styezną. i

To , że drobna część skleryka! izowanych gór- 
n itów , którzy szli dotąd za p. Tabaczyński.m, 
obecnie pod wodzą wczorajszych komunistów, u- 
ehwala ardynocyalistyczna rezolucyę, jest zupelnib 
naturalne i dla ruchu °ocyalistycznego kieską żad
ną nie jest. ^

Ale zgromadzeni^ w  Jaworznie ujawniło w 
całej pełni wartość tnoialną zarówr.o komuni
stów jak chadeków i * npeerowców i zarazem u- 
lawmlo prawdziwe ich cele. A le  jak fiaskiem skoń
czył się atak komunistów na potężną orgamzacyę 
górników w  zagiebiu ohrzanowskiem, tuk jamo 
zakończy, s ię i ooecny.

I3E5E

Ppóhy wyjaśnienia przyczyn dmiyznjr
„Fala  taniości", która wpłynęła aż na obniże

nie piać robotnikom, wzmagające się bezrobk/- 
di.a r t  d. ustąpiła teraz miejsca nowej fa li: d ro 
żyzny. Pcdroża1 przedewszystk'em cbteb, mąka, 
krupy,, w ęg le , drzewfc i t. d

Rada ministrów chcąc jakoby zapobiedz 
wzmaganiu się drożyzny, pnstarowila kilkanaście
d.ii temu znieść lub obniżyć bardz^ znacznie rla 
na przywóz towarów, by tym sposobem wpłynąć 
na zniżkę cen.

Lecz cóż się dzm je9
Z jednej strony zezwala się na import niektój- 

ryeh towarów  zagranicznych, wy Jaj e się zakaz 
wywozu jaj. z  dm gicj strony niemal rów nocze
śnie wydaje się pozwolenie na w yw óz z  kraju 
nieocenionych wp* ost ai'tylculów.

I  tak  n. pi e h!oj i śię  sk a rżą , zo  nie m a ją  
«a w i

5  muzyki.

KONCERT P R W Ł ff GR1MMERR. W IO LO NCZE
L I STY, 6. III. 1922.

Prcdukeye solowe na w iolonczeli należą u nas 
do rzacuości, nie dziw  więc, że występ y/iedsńi- 
sk:ego wiolonczelisty zgrom adził tłumy słucha
czów  w  saii To  w. muzycznego. Grumraer odegrał 
program, z io io ay  z  dziel poważnych i pięknych, 
a rriancwicie ifwa koncerty (Handel G m o ll 
Saint - Saens A-moll), M ckxłyę Masseneta, Kol 
Nidrei Bracha, Tarintellę Poppera i Czajkowskie, 
go  waryacye „rococo".
G”a tego wirtuoza o łznaeza się czystością, tech
niczna pewnością i pięknym ton n, zmiana cry
zy cy i u niego jest śpiewna, w ibracya bardzo 
ładna. W  ten sposób scharakteryzowałbym o.>a:- 
nowame meclianiczne nialru nfntu. Co óo duch Dr 
wej strony proaukeyi —  to koncert Hantila zajął 
pierwsze miejsce. Żarów  .i > bowiem styl i rytm, 
j ak i  szci^ka kaotilena były utrzjmane na pozio 
m ie czystego klasy .yzma. Na czo o  innycii utwo
rów  wysunął się koncert Saint - Saensa, odegrany 
z  fprawdziwam mistrzostwem. Odnośnie do w yk o
nania reszty programu1 zauważyć wypada, ża acz
kolwiek ariysta obdarzony jest wielkbun. uczuciem 
i dużym temperamentem, jeonak nie daje mu 
się unieść, panując nad nim z  powściągliwością, 
właściwą niemieckiej szkole. Powodzenie miał o- 
gromne a odwdzięczając ; ię  za huczne okla.Ai, 
zagrał konoortant kilka utworów had: |wogram, 
mędzy mmi A ve  Maria Schuberta, A ir  Bacha 
i Gawot Regera.

Władvsław Gołębiowski.

7{ókne.

czem w yżyw ić  kuni i bydła że nabiał skutkiem 
tego drożeje, a tu władze udzieliły śwne-żo pozwo
lenia na w yw óz następ u ją-cych transportów z 
Polski: 3.000 surowych skór kozich 10O tor siodu 
5 w a g o n ó w  m a r c h w i  c z e r w  o n  ej ,  lOO.OóO 
kilo mięsa końskiego, 1.000 s z t u k  t r z o d y  c h le 
w n e j ,  JO.uOO kilo ow oców  suszonych, 144 w  a
g o n y  c e b u l i ,  1,415000 k o n i c z y n y ,  2.000' 
skór kozich, 2.0Qjj koźlęcych, i 500 psich, 20.000 
s u r o w y c h  s k o r  b y d l e c .  y  ch , 20.000 kilo oo 
panków- konopnych, '15.000 ki o  siomy lnianej, wfl. 
%omx siemienia lnianego, 10 .00n kiło malcu, 5 
gonów nasion buraków. '

Na takich „unportach" i „eksoortach*"  zaro  
bią przedrwszystkiem handlarze, ludność m oże tyt
ko stracić.

k o m u n ik a ty .

X  ZW IAZF.K  ST PZELECKk Obwód Lwów
urządza wycieczkę, dnia 12. marca na Peir.en- 
kóv.kę celem zwtedżenia zakładów elektrycznycb- 
Wzywa się członków db licznego CUziaiU. Punki 
zborny lokal Związku1, ul. Zielona 7, o  god 
2 popol. %

X ZW YC ZA JN E  ROCZNE W A L N F  ZGRO 
M ADZENIE „Zw iązku pracujących w  kamieniu" 
Sto w. zarej, z  ogr. poręką odbędzie się w  środo 
dnia 15. ma ra i b. r. O g o łz , 6. wieczorsm w  lo
kalu Stów. Rob. 3camie.marskich ul. Zielona 1‘ 
P o r z ą d e k  o b r a d .  Odczytanie pro' okol u, sprio 
wbzdani-e za rok 1921 z  czynności i icasowe, ro? 
dzia! zysków i wnioski.

W  razie braku przeuis m ego koanpletu, od ‘ 
będzie się t> godz. 7. wieczór Zgr. jako powtór 
nie zwołane, przy jakimkolwiek udziaie czlor- 
ków.

Za dyrekcyę: XX. Korzewicz, Za  Radę Nad
zorcza: K. Żelaszkiewicz. -

3  ruchu robotniczego.

§ OKRĘG O W A KO M ISYA  ZW IĄ Z K Ó W  Z-v  
W ODOW YCH, zaprasza na dziś. 10. mar a, pr2,er
.•cdniczących uszystk ’ h Zw iązków  zawoiOŚyycJ 

we Lw ow ie, oraz W ydzia ł W ykonawczy,
Kem., i i j-d ,  tow. Bajlila, Czucz^iana, Dr. Dryg|C' 
wicza, Dra Hcrschtal.i, (Londyńskiego. Helia, ń01 
d'yanKa, MJtsa.nitia, Rapiaka, Sterna, Zatdńikieg-" 
Sprawa bardzo ważna i pilna. P rzew odn ie^1 1 
Zw iązków  przyniosą z sobą - -  o  ile to możli'""

W Y S T A W A  „R Y T M U " W  W AR SZA W IE . 
Ostatnia wystawy w  w arszaw sk im  To  w. „Z a 
chęta” wypełniły praw ie wyłącznie prace t. zw. 
Rytmistów, z głównym i przedstawiei%ldnu w  Eu
geniuszu Zaku, Borowskimi i Stry jeńskiej. Po  zam
knięciu wystawy- w „Zachccie", praca Rytnnstów 
zostanćj przewiezione kolejno do W iednia, Ber
lin,a i Monachium, skąd nadeszły zaproszenia do 
wzięciu udziału w  w ys taw ać^  urządzanych spe- 
cyalme dla grupy- .,Rvtrnu” . ™

doidadlny w- Kaz bez.robotnych. Po^iadzcme od"w j  r ta ó  u t  u y  L̂ i ’• i w j t v 1 ■1 <

będzie się w  łykała Związku Robota. Gminny^ 
ul. Ormiańska 2, II p.) o  ^odz^uc 7. v.iecz°1- 
Upiasza się o  punktualne przybycie.

W  ę g  1 o w s k i, przewodn., S i o  n i o  w s k i> 
kretarz.

Podpisujcie polską pożyć?

Spoiło. Oa piątku 10 marca 1922 
Senzłtcyjuy dram at 
w  6-ciu aktach p. t. Jeździec bez glotcy Harry PElf-

w głdwru i-0*1'
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UBRANIA MĘSKIE po 4 .5 0 0 ,0 .0 0 0 ,1 0 .0 0 0  i 13 .000

i s t u d e n c k ie  ===== **° 4 . 0 0 0 ,  0 . 5 0 0 ,  8 . 5 0 0 ;  0 . 0 0 0
S»fpoca n i e  i  P r y c s s e s y  5.000 i 6*000
Spódnice uaniskie po 1.500, płaszcze dla chłopców po 3.000, DBRAŃKA DZIECINNE r&żatgo rodzaju

Wykonanie od najskromniejszych do naj-vykvyiatniejszych z wybornych niateryałów i dodatków i — Krój pierwszorzędny.

W większej ilości do sprzedania w lokalu „ M  $  I J  M “  we Lwowie, ul. Bourlarda 5

I

Ąćżne.
i ty

N u W A  W YTW Ó R N IA  W IT R A Ż Y  p mstaje w  
Krakow:e. ^■ejyal soifcią firmy będą wszelkie ro 
boty witra .owe, tak dla ko>So)ów, jak i innych 
bukfyinków; “ nadto oszklenia geołnetryc-zne, w y 
rób ozaobiiych szyldów i szkła matowego, w kod- 
Mi oszklenia zwykłe. W ytw órn ia powstaje przy 
udziale kapitału czysto polskiego.

NO W A FABRYKA. W  najbliższych cfmaih pik 
donoszą z Krakowa, powstanie w Podgórzu fa- 
b rv te  hrst^r i sa ifien iia  sżkla.

W  SPRAW IE ZDROJOWISK, zniszczonych 
'sk u tek  wcrjriy odbędzie się zjazd przedstawicieli 
^zdrojowisk i uzdrowisk polsk ch w dniu 10 i 
11 marca w Iralcjv.de w sali To  w. dekarskiego. 
Program, obrad ]est następdjacy: odbudowa zdro
jowisk i uzdrowisk zniszczonych wskutek wojny 
i pomoc rządu, ktomu^ika.ya d'o zdrojowisk, usta 
bowiemie wytycznych cen mieszkań t pensyonatów 
w przyszłym sezonie w  zdrojowiskach.

KURS BIBLIOTEKARSKI W  W AR SZAW IE  
Mli czasie od 15. maiva, do 15. kwietnia, odbędzie 
się w  W arszaw.e, przy tii Koszykow ej 26. je
dnomiesięczny Kurs bibliotekarski. Liczba słucha
czów ogra liczona do 50. W p is  500 mk Pierw  - 
szepstn»o mają b: blioiekarze, działacze ośw.atc 
" 'i i 'mai Lryciele. Ro ukończeniu kursu, który 
^Tyyw-a się pod egidą ministerstwa oświaty, wy 
dawane będą słuchaczom świadectwa.

W YS TA W A  PO LSKA W  GDAŃSKU, tyieba- 
zostanie otwarta w" Gdańsku wystawa zabn., 

^ k  i wyrobów tft ze\r.iych mol.skich.
W YD ZIE R ŻAW IE N IE  HOTELI W  P IO TR O 

W O  OZIE. Rada miepłca w P ijtrogroJzie  posta, 
•‘hwila w ydzierżaw ić wszystkie hotele prywatnym 
l^zed1! ębrorcnm.

PO LA C Y W  SLO W ACYI. W  Słowacyi miesz- 
obecni'; 20.000 obywateli polskich W  samych' 

Aoszy-radi mieszka 2.000 Polukow.

„ k u r s y  w o j s k o w e  p o l s k i c h  k o m u n  j-
.J p W *  złajdbjaoe się w Moskwie, mają byt 
l^rótce rozwiązane z powo-Ju —  braku kandy-

kf enpracoiwnikńiH Irplej.iaChedorowie
Pracownicy kolejowi .zebrani w dniu 25 lu

tego 1922. protestifją jak najenc. g-iczniej przeciw  
zamachowi nu i . h prawa i żądają spełtfimia na
stępujących postulatów:

1) Mundur maja być wydawane bezpłatnie 
wszystkim fracow iik om  kolcow ym  r,a podstawie 
dotychczasowych przepisów austryackicli, z ro z
szerzeniem, w  myśl proiektu wniesionego przez 
W . W  Z. Z. K. ao M. K. Ż, i zastosowaniem 
tych przepisów db wszystkich pracowników za
szeregowanych g o  jednego ze stopni płac. dtzc- 
widzianych w  ustawie o uposażeniu pracowu.kow 
kolejowy ch z  dnia . 13 lipca 1920, bez względu 
na rodzaj zajęcia lub klasy plac.

2) W szystkie poprawki, wniesione przez przed 
stawicieli Z. Z  K. do projektu pragmatyki służ'
nowej, jakoteż awans automatyczny mają być
uwzględnione.

3) Zniesienie pasów drożyznianych ze wzglę- 
tu' na jednakową drożyznę i przeszeregowanie 
wszystkich m iejscowości go pierwszego pasa. Pod. 
wyższenie mnożnika według danych urzędu sta

tystyczn ego  i zaliczenie dodatku za wysługę lat
cfo- płaci' zasadniczej, a aopicro od tego w ym ie
rzać wysokość mnożnej. Aż do czasu urtgulo- 
vama poboru w wypłacać z  ważnością od' 1-gc 

stycznia 1922 —  50-prtx.. dodatek, przyznany w 
lutym b. r. ■

4) Zniesienie dotychczasowej listy kategoryi 
plac z  15 na 12.

5) Zgromadzeni protestują przeciw odebra
niu kart wolnej jazdy, jakoteńj kart ulgowydii i 
żądają, by przy podróżacn powyżej 100 km. w y

dawano karty wolnej jazd,, na pociąg1 pospieszn**.
6) Zgromadzeni żądają, ażeby ceny węgla 

depdiatowe^o nie były tak wygórowane, ponieważ 
ich uposażenie nie wystarcza nr zapłatę tak dro
gich cen. Żądają również wydawania takiej ilości 
ażeby zapotrzebowanie pracownika w zupełności 
było pokryt ?

Zg i omaetzeui pra.rownicv oświadczają, że ocf 
nabytych praw w  zaborze austryackim nigdy nie 
odstąpią, ani tez nie pozwolą na ich ukró
cenie.

Wszyscy zgrom i dzen wvrazają voturr, zau- 
lania W  W. Z. Z. K. za dotychczasową pracę 
i zdecydowani są bronić w  niniejszej rezo lucji 
zawartych żądań.

Sprawy partyjne.

*  B IBLIOTEKA R AD Y ROBOTNICZEJ PPS. 
Z  dniem 1 marca podwyższa się abonament na 
4f) mk’. miesi ęczhie, a kauuyę na 200 mk Biblio
teka m esci śię p tzy ul. Oi*miaiłS:kicj 1. 2, iLL p. 
i otwarta yesi w  potueoztałki' i piątki od 7 —8 
wieczorem.

Czas odiHrfDić przedpłatę 
marzec!

mm ślubne
Baczność na 

firm ę I Nr domu

t a n i e j  v i  f l n n y

5. ALTHOLZ
0 l w ó w  Pasaż Hausmana 5.

'fetów. Kursami tyrni opiekuje się „Polskie Biuro
{^'huruistyczme1', "ednak wp)iwv jego wciąż sła
n ie .ue.

CENY ZBOŻA W  NIEMCZECH Za podwójny 
pszenicy lub żyta z  nowych zb iorów  plącą 

w?3 ^  w  Niemczech od' 1800— 2200 marek nie- 
^'eckich. - -

U RZĄDŻLNIL ao sklepu korzennego do sprzedania 
Stryj, Trybunalska 1. , 30—3

pis GUTENBERGA. Muzeum książek i
sta^ w L  ip-ku zamierza z powndu opłakanego 

óaaterywlnego. w jałr m się znajduje, sprze-

S ZEWSKlECiO pr/ykiavacza ^amoozielnego poszu
kuję raraz. Wikt, mieszkanie na miejscu ŚALES 

Lwów, Trzeciego M<« a 17. *

5wr-’- 2U zezwolenien? rządu sasm egj, najstarszy 
oj zabytek: biblię Gutenberga, dla uzyskania 

ków egzystencyi.

M
UPIU -/ozek azieciiiny składany, w dobrym stanie 

SŻARGUT, Skarbkowska 18. II. p.

0A ODKRYCIE NOW EGO OBRAZU LEONARDA 
budapesztt ńskrch kolach artystycz- 

DPnw '«uJaja o  znalezieniu nowego, nRzirane- 
. oram Lcsonartfe da Vinc:. Obraz ten znalił-

CTAbRYKA biel:’.ny „Samerb* poszukuje zdolnej pra- 
■ sowaczki. Zgłoszenia przyjmuje sie od 1 —Ó przy 
ul. Słowackiego 10. !l. p. 27- 2

Mą ^  złairrl*tti hr. Esterhazy w  Papa na strychu.

!On
' r . ' — w»-^lł c-
Michała Ath-gI c,

Q 8 C A S Y  gumowe najlepszego 3aU’r ; u 70 mk., tuzi- 
w  . owo znaczny rabat. D. sCrlNAPEK Gródecka 1, 
Róg Krasickich. 265—

| - ia u c j  u a o j  w  i cu^a u a  o LI ^ C IU l.

z! o - r Z L tC;rn cernietszv, £e podobno bd ti tego.
t trze' *  części obrazu, malowane są 

z Michała

tTOLARZ, dobry fachowiec poszukuje jakiegokolwiek 
9 zajęcia. Andrzej Chomm, Kopcowa 2

-K A . .

R B. MOHLBAUER, apecyalista chorób skórnych, 
wenerycznych i moczo-piciowych S t r y j ,  nL 

Mickiewicza 22, 53 8
D1

PAROWA FARBIARN'A Jana Gawrońskiego Lwów, 
Króia Leszczyńskiego 9 przyjmuje wszelką gardc 

/obę do farhowaiiiz i chemicznego czyszczenia
Kantory przyjęcia Januszewska. Hetmańska 6. 
Sklep komisowy Bieleckiej Łyczakowska 3.
Pralnia wiedeńska Kochanów sk’ego 4. 29—7

CHOROBY weneryczne, skórne, easta-zale -
leczy

Dr* FH ISC fi u h ra  W a ło w a  LI.

STHMPiLIE kauczukowe i metalowe 
wykonuje n aj l a n i e

DliMt l. G o ldgtier iwiw, SftMal?.
Dr. REOIJIA REICBENSTEIN-IVADLfttfA

ordynuje w cl orobacu skórnych i wenerycznych dlf 
kobiet cd 8—9 i od 2—4 popoł, 

H a l h - k i  'T  (nad kawiarnią Centralną'.

Ins&rujcle w .Dzienniku Lutowym*.

Dziś poraź ostatni przepifkny 
dramat w 6-ciu aktacii p. t, IH z e is t i P oćjjłs Wspaniałe zdjęcia

i z n a k o m . t a --------
 rezyserj’A

/
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ś w i e ż y  t r a n s p o r t  N O W O Ś C I  D L A  I ' A X ,  J a k  s u k u ie >  

b l u z k i ,  k a l k i ,  s z l a f r o k i  i  w j  k w i n t u t *  k i c k i z n y  d o  
zn irnoflo  z t a n io ś c i  . ,

M A G A Z Y N U  N O W O b C I  dla P A N

S l i n z e r  i
C 3 - b j t k y  L i s t o ,  K U i f ls fc h s s o  i9 (upizedw KaAni Ik M A iA

ZAWIADOMIENIE.
I X .  Z W Y C Z A J N E

i Ja!n? Zgromadzenie
STO W . S P O Ż Y W C Z E G O  K O L E JA R Z Y  

W E LW OW IE, W A R S ZTA TY  KOLEJOWE 2 

odbędzie aię w  sobotę dnia 25 marca 1922 o godzinie 
10 te j rano w sali gimnastycznej szkoły kolejowej.

PORZĄDEK d z ie n n y .
1. Odczytan ie protokołu  z ostatniego W aln ego  Zgvoiuaclżenia
2. Sprawozdanie Zarządu z czynności za rok 1021. 
ó. Sprawozdanie Rady Nadzorczej i udzielenie Zarządowi ab-

soluiorjuin.
4. k  zdzie l zyskn i remuneracje.
5. W yb ó r  Rady Nadzorczej, Zarządu i delegatów  do „Okrfj-

RAFINEKJA SAFTV w MAtOPOlSCE
p o s z u k u j e  . 3,5

I
Otarły proszę wnosiu c!o admmistracyl 
rtintejszsgo pisma p:d

B B S B B B B * I 3
G\

gów lu “ .
6 W n iosk i Zarządu, Rady Nadzorczej 
7. Interpelacje.

9 UW AGA- 

L i t  308-2

członków.

1. Na salę jędą dopuszczeni tylno członkowie, którzy się 
w kaźą książeczką udziałową 

2 Po myś'. s. 28 p 12 członkowie i hcący na Wairiem 
Zgromadzeniu stawiać wnioski, winni takowe 8 dni przed  
Walnem Zgiomadzeniem Zarządowi przedłożyć.

Z A R ^ A I ł

yĄ&SĘ'*:
[Maks Glaserhau)

LWÓW
*S1

Sterylizator
długości 42 cm. do Instrumentów po
łożniczych i U u n r te ^  podróżną kupię. 

W iadom ość do admmistracyi pod „A . G u.

E E 2 S 5 S E 2 E

ROtfCEK I aRL Tl lHaTLLHCYJKY
JÓ2ŁEFH eisischlum

L W Ó W ,  U L .  K A M I N S i U K G Ó  3  

wy!<onuju urządzenia wodociągowe, nairawę 
lychzo najryc.ilej po cenach umiarkowanych.

K R A N I E C  K L Ę S K I  w e  L W O W I E  
ul. Svkstuska I. 6 (rój; Pasażu Hausraanat.

Poleca swój sKlad saKua 
angielsKiego, Krajowego, 
craz wielKl wybór goto
wych ubrań męsKich jaKOteż

Z82-.3

oraz wykonują na zamówienia wszel- 
' kie roboty w  zakres kraw iectwa 
wchodzące we własnej pracowni', 
przez najlepszego zagranicznego przy- 
krawacza ku najlepszemu zadow ole
niu P. T. gośęi. — — — Ceny niskie

r j .

M li Kila itiOTH! J  ft
zw ołuje

w sonatę u Ma I n marca 1922 r o g.Ci
3 popołudniu w sali własnej przy ulicy

Mickiewicza I. 23

NADZWYCZAJNE

WalneZgramadienie
C ZŁO N K Ó W  Z Z  K

z porządkiem dziennym-,
1. Odczytanie protokołu z  ostatniego Wal 

nego Zgromadzenia
2. Sprawozdanie Z- rządu Koła.
3. W ybór nowego Zarządu Koła
4 Wnioski i zapytania.

W razie nie jawienia się odpowiedniej iloSci 
czion<ów, odbędzie się da ie zgromadzenie zlym- 
samym porządkiem o godz, 4 bez względu na 
iloić członków.

Stryj, 6 marca 1922.

' ZA ZARZĄD. 
Za sekretarza

W egbw ski Józef

JH~1

Za prezesa 
Rudnicki Karol.

• O

iiH!!i!.,rtiiMiuMi«ti,iiiIi.!j«|U,(iMn|iumi,.iiiii»!!S!iiiii.,M«a!i!::!iiiiilli!!!l

..„PJIEPSZE
a  «£ §  l & S i & i w

K W l  f % T 6  W g  . W R 5 3 2 Y W  H  £
, f 60Sf»QmRCZ£

smm  N R S I0 N :£ D M I JM M  
su w  tat w i | 8 g r | t i  a
RUTDWSKtECO P S n l iH i

m s»w-ii“viii.duiiwii;u.iiiiiiirr "̂'-imiin«ni.T r̂in!innniiWTn.ifeitIi
Cenniki na żądanie wysyłamy od w ro tn ie ! !

■AtfL Hfc. - - - - -   ................

l

D f .  u r n n e ?  E C o g u t ó w a
ordynuje w chorobach skórny cii i wenerycznych 

od 3—4 pop. ul. SYKSTUSKA 43 a. 1. p.

Atuszerka B O M U
we Lwowie uL Łyczakowska I. 66 (róg Hausnera).

i

KMSUm  HANDLOWCÓW
Sto w zirej. 2 ogran poręką 

odbęazia się w niedzielo 1S po mareff 19Z7
o godz. 11 tej przed południem w lokalu stow 

ul. Dominikańska 7, I. p 

z następującym porządkiem dziennym 
3. Odczytanie protokołu z ostatniego Widnego 

7gromadzenia.
2. Sprawozdanie Dyrekcyi, Komisyi re w iz ji ' 

ne] i udzielenie absolutoryum.
3. Rozwiązanie stow. i wybór Komisyi likw'1 

oacyjnej
O ilebj Walne Zgromadzenie dla braku kpi1’" 

pletu filą mogło się odbyć w oznaczonym tcrrTll, l,()’ 
odbędzie się następne Wainc Zgromadzę.UC 
samego dnia w tym samym lokaij z tym sam 
porządkiem dziennym o godz. 12-tej w poiuilfl

W e Lwowie, dnia S marca 1922.
. ZA RADE; NADZORCZA . *

M . D O I ł E I  K . i F L U H >
sekretarz. 1 przewodnie'- ‘

Zastępca naczelnego redaktora i redaktor odpow iedzia ły : JAN SZCZYREK. —  Drukiem Artura Goldmana we Lwowie, ul. Sykstuska k


